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Ł&dź, Czwartek 20 ma]?. 1920 robi. Gsna 80 f. Rok l.

Pismo poświęcone &f*raw!te robotników i inteligencji pracufącef.
fiilakcja i a d m in is t r a r ja  P rz e ja zd  Ns 8. T E L E F O N  Jtfs 3 2 . Konta czekow e P. K. 0. 6 0 ) 4 3

C E I A  P R E B U B E R A T Y i
te*i;tcrai« mk. 20  kw art*toie mk. 80,—  rocxole m k. 240,-

C®ni> R n i a a p H  p o j o d y ń o z a g o  8 0  f e n .

A d m in is t ra c ja  o tw a r ta  o d  g. 9  ran o  d o  7  w iecz .
R ed a k to r  p rzy jm u je  w e  w to rk i i p ią tk i od 5 —  7 w io cz . 
S ck re ta rja t R e d a k c ji  a tw a r ty  d la  p t ib l lc in a łc i  od 5 —7 po poh  codzienn ie .

Rękopisów nienaitających sit; do druku Rcdakcja nie zwraca. 
Artykuły bez o*znaczente honorarium uważane są ?a bezpłatne.

CE BK OG Ł OS Z E NI
P rie d  tekstom  rak. 5 .00, w tak is is  rak. 6.00, p9 te k śc ie  
rc k la a y  mk. 3.00, nekrologi m k. 2 03, zw y:x»ja#  2.5J  i a 

za wiersz pe tito w y  jedn»tazaowj.
O g to tcasla  drobna 40 L za w yraz, dia p c łz » k n ją c y c b p r a :y  3®

O g ło sz e n ia  n a d e s ła n a  pa  g. 6 w ljc s .  69 p r o s ta t  d ro ia j .

O B W I E S Z C Z E N I E

m

MINISTERSTWO SKARBU
A.

za p ra sza  do podpisyw ania, uchwalonych p rze z Sejm Ustaw odaw czy dn. 27/ I I  r . b.

D w ó c h  P o ż y c z e k  P a ń s t w o w y c h
a ) D łu g o te rm in o w e j i b ) K ró tk o te rm in o w e j

na warunkach następujących!

POŹUCZKf! DhUfiOieRITIinOlDfl będzie spłacona w przeciągu 45 lat od daty wypuszczenia prze* wylosowanie jej obligacji 

POŻyCZKfl KRÓtKOtCRminOUJfl będzie spłacona w przeciągu lat pięciu,

S to p a  p ro ce n to w a  obydwa pożyczek  wynosi 5  od sta  
Przy wprowadzeniu przyszłej waluty polskiej pożyczka długoterminowa będzie przerachowana po kursie o 10% wyższym od kursu, u s t a lo n e g o  dla znaków obiegowych 

Kupony obydwu pożyezek  s* wolne od podatków od kapitałów I rsntowych, można nimi p łac ić  podatki państwowe.

OMiIGfine POŹyCZCK będą przyjmowane narówni a gotówką przez pańitwowe urzędy przy zapłacie za ziemię, inwentarz i urządzenia, dostarczone przez ni» 
i KU eonu DO nlcil przy przeprowadzaniu parcelacji i innych reform rolnych.

mają wszelki« prawa papierów pupilarnicb, będą przylmowane us pełnej wartości nominalnej,- Jako wadja przy licytacjach, kaacje akegzo- 
OBUIanUc me i celne, kaucje przy zawierania fcotitrafcló® ze skarbem, kaucje, skiidane do dćpozytóu> wszelkich instytucji rządowych w wypadkach,

0Bynij)i] P0ŻUC.ZCR cdy prawo przewiduje składanie kaucji pieniężnych, oraz będą przyjmowane bez opłatg na przechowanie przez Polską Krajową Kasą
Pożyczkową i Pocztową Kasę Oszczędności.

Procenty od pożyczki długoterminowej są płatne na podstawie zwrotu kuponów dnia 1 Kwietnia i 1 października każdego roka, od pożyaw  krótkotermino-
* wej — w dniach 1 stycznia i 1 lipca każdego roku.

OBhttsflGC oByouiii pożyc2£R pęDfi PRzyJmoioflne 
przez Polską Krsjewą Kasę Pożyczkową i Jej O dda ły

--------------- -- d o  b o m B flR D o u jn n if i------------

1) Potyczki będą udzielane do wysokości 80 proc. nominalnej wartołcl.

2) Pożyczki te są oprocentowane na 51/» rocznie.

Przy wprowidzenlB ziiakrzjnej pożyczki przjmasoicej ebligacje peigezkł królkotermlnowtj będą przyjmowane na równi z gotówką po knrsie nomtnałngni (sto za sto) 
pożyczka zaś dłn|oJennlHoi»a będzie zaliczona de pełnej wgsokoścl przg rozkładzie zamierzonej poigezki przymusowej rentowej.

Obligacje obydwu pożyczek w y p u o z fza  się  w  odcinkach po: 100 , 5 0 0 ,  1000. 5000 , I 1 0 0 0 0  m are k jp o lsk ic h .

Subskrypcje przyjmują wszystkie oddziały Polskiej krajowej Kasy pożyczkowej, Pocztowa Kasa Oszczędności i Urzędy Pocztowe, Kasy Skarbowe i Urzędy
Podatkowe, Banki Prywatne, Kasy i Instytucje, upoważnione przez Ministerstwo Skarbu.

Do czasu wydrukowania obligacji obydwu pażyczek będą wydawane świadectwa i . /esse , które będzie m oina przenosić na inne osoby za aawiadom leniem
instytucji, która je wydała. Świadectwom tym przysługują wszystkie prawo, przyznane obligacjom.

Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej z ro k i  1918, subskrybowanej w Błocie, będą przyjmowane na wpłaty nowych pożyczek według kurśu, ustanowionego 
przez Ustawę Sejmową z dnia 24 marca przez przgzuan e Im karsu uprzywilejowanego w czterokrotnej wysokości Ich wartości nominalnej.

rninisleisiwo Skarbu, wyposażając Pożgcz\i Psristoatse to róinc p rasa  ł przywileje, z których n'e korzystają ftme papierg procentoae, starając się warunki tgch po
życzek zrob;ć JskiujbardzieJ korzystneml dki podplsającicb, dołożg wszelkich stf, abg zarówno subskrybeję pozyczek, jak i ich spłatę I wypłacanie procentów nczgnlć

Jaknajbcrdzlej łdfweml I dogodaeml dla wszystkich.

j w u t yŝa»E»p-asg^ae»^C^J3-¿X3SiB±nir. ~ sî jirrimmnHmiyr̂ TmanK»
'Ąr.

.................... ..—_r-------------p---— rrnniliiiii 11 \ mu
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Teatr Polski
Q z i e l a a  1 8 .

dytiUją Fr. B ysb ien tt l t tog« ,
• « e

Czwartek 20 b. m, W ystęp M. Mrczińskiej

w „flszantka"
P rcm je ta l K o * , w 3 a l t  W. P erzy fiikU go .

Piątek 21 b, m. Wystąp M. Mroarifciklej

f i
K o m . vr 3 ak t. W. P o rz y ń * k leg a .

C u d z y m  K o s z te m .
Miażdżący cios, zaJany bolszewikom 

j>rx'z wojsko polskie na U.trainie, wy
wołał miedzy innemi »kulkami politycz- 
nemi — bardzo iyWc poruszenia w o- 
bozie emigracji rosy,s ¡oj, rozproszonej 
po całej Europie. W ychodząc * t ra f
nych zało&cń, ¿a klęska bolszewików 
bod murami Kijowa — jeili  nawet nio 
b idzie  początkiem końca krwawego ich
Eanowania w całej Rosji —  zdoia w 

a idy .n  razie wstrząsnąć potężnie po* 
tw ornam  rusztowaniem  skazanego na 
zagładą ccretw a Lunina i przygotuje 
grunt pod niedalekie przemiany we- 
wnątrzao-rcay-jskie, — emigracja to, a 
przodewszysUiem jej część najliczniej* 
Ł.-a, z carskich czynowników i genera
łów *iożoi.a, z faktem wyzwolenia Ukrai
ny pracz wojftka polskie zaęsyna wiązać 
tęczowe nadziisje na ryckła odbudow a
nie „jsdinoj i niodieiimoi*.

W najbliższym czasie ma aią od 
być w Berten« narada  polityczna rea k 
cyjnych th iaiaczów rosyjai.łcS, której 
|.rztriimiat»m b idz ie ,  oczywiście, ulożonie 
p i u  ktropunji w tym właśni« kierunku 
zmierzającej.

Ua^.at w tej naradzie wezmą gen. 
Derakin, Jurewicz, Szczerbaczew, oraz 
ez . rcjj pali ty'.ów i dyplomatów roiyj- 
s.icU In p<£rtibus infid«lium. Z as tana
wiający jest prz-jdewszyst;,)«!«, Caoć zro
zumiały, wybór, mittjsca. Gdzież Lo le
piej i skuteczniej toczyć się mogą „kon- 
fs re tc}«“ m onarchistów  rosyjskich,jak nie 
nad Ssprewą.właśnie.w stolicy „wieklch* 
Frydrychów i Wilhelmów, w której rzą
dz ¿i dziś coprew da socjaliści, lecz o ja
kimś dziwnym czarno-binto-csorwonym 
odcieniu. N otabene ci zacni towarzy
sze nie mają nic przeclwKo temu, by 
pa trona t nad konferencją objął s tary 
wyga pruski, gen. von der Güitz, zna
ny ze awjcn niedawnych aw antur  na 
Łotwie.

Gdy z jednej strony — najbardziej 
skompromitowani ,istinno-rusa*ije ludi" 
zbierają się na konwentyklo w Barlinie
— w Paryżu i Londynie ni« zasypia gru
sza- w popiele „liberalna“ ómigracja i 
dyplomacja rosyjska, z pp. Kiereńakim, 
M.lukowym l Snzonowym na czele.

Owoce zabiegów i intryg tych pa« 
nów, zwłaszcza na terenie  londyńskim, 
uwidaosmaią się osta tn io  bsrdzo wyraź
nie w  m a n c w a c h  fl&ty angielskiej na 
morzu Czarnem, k tóra borabarduje za- 
vvz ie o s i  owane przez bolszewików 
wybrzeża Kaukaau i Krymu, n iosąc au- 
Lura n iew iły  niedobitiiom eeniksinow- 
Srfim pod komendą gen. WrJngla. Krążą 
też uporczywe wieści o jair.ichś uzurpa- 
cjach a»*;; tła »ich v*i;<lędam O dtasy , do 
której zbl ¿?ły su? w*}»'m  pwlssie w 
swym pochodzie na r e łu in ia  U .rainy. 
S aje się jasnem, ze A/ighcy gotowi są 
dz;ś — oCcywiśsie n e bezinteresowni«
— na rachunek Deninina, W rargla  i 
S : i ZtiiiĄĆ znowu Odeasę, tę sam ą O- 
deo&s, z . tórej niedawno korpusy koa- 
licy.ne, osłaniane przez boaa te rsuą  dy
wizję gen. ZsligowsA.ego, uciekały s ro 
m otnie przed luźnemi bandami „czirwo* 
neml*.

Ale emigracyjni działacze rosyscy , 
wśród i.lórycn rodzi sie obecnie myśl 
uczynienia z wolnej od bolszewików 
Ubra ny bazy operacyjnej dla ^ s t a u r a -

cyjnych zamierzeń, wyzyskują wszclkio 
możliwości, p ertrak tu ją  z każdym, kogo
kolwiek w ten  lub inny sposób mogliby 
dla swej akcji zjednać i wykorzystać. 
O to  w Warszawie niewątpliwie w celach 
politycznych bawi od pewnego caasu p. 
Rodiczew, jeden z niolicznycn rep rezen
tan tów  rosyjskich, których nazwisk poi* 
s ;a opinja- publiczna może s łuchać  bez 
wstrząsu.

Zapowiedziany jest też  przyjazd b. 
terorysty  i es-era  rosyjskiego, Borysa 
Sawin owa, który już debiutował n ie
dawno w Warszawie, z resz tą  dość nie
fortunnie.

Z temi podróżami 1 naradami em i
grantów rosyjskich w ią tą  się ściśle na 
gruncie polskim nieśmiałe próby endec
kiej prasy, k tóra  zaczyna wmawiać w 
niewybrednych czytelników, że „przy* 
• je d ł  cza# na odbudowę Nowej Rosji“, 
że naw et zadaniom polityki polskiej s tać
a.ę powinno, by ta „Nowa Rosja“ mogła 
się „odnaleźć" przy współudziale Polski. 
Tego rodzaju głosy i westchnienia 
>DwugroSzówukn są oczywiście echem  
paryskich f « ,tów pomiędzy pp. Dmow
skim a Sazoaowym, fa itów , odartych na 
programie odbudowy wielkiej, frilnej Roaji 
i wytknięci« wapólnej granicy polsko- 
rosyjskie!, po wchłonięciu przez państwa 
sąsiadujące narodów kresowych.

Zgrupowane powyżej fa ;ty nie są 
bez zuoczenia i wzajemnego związku. 
O i ta tn le  zwycięstwa polskie wywarły 
wpływ olbrzymi na stosunek  państw 
koalicyjnych do dzisiejszej Rosji. Na
w et Anglja daleka już jest o l  myśli n a 
wiązania .s tosunków  handlow ych“ z 
Sowiefaińi.

Te właśnie okoliczności uskrzydla
ją zamarła nad^ioje antybobzowicklch 
Ros;an wszelakiego au to ram en tu , którzy 
chcieliby — wsparłszy się na zwycię- 
aiilch. bagnetacli polskich — wjechać 
triumfalnie, do Mos.iwy i Petersburga
i przystąpić do odbudowy »Nowej 
Rosji*.

Aczkolwiek Polska, ceniąca wysoce 
swoją i cudzą wolność, musi m !eć pełne 
uznanie  i symputję dla wysiłków garści 
prawdziwych patr jo tów  rosyjskich, op ła 
kujących dziś gorzko losy swej Ojczy
zny, aczkolwiek Polska ma wszelką 
rację pragnąć, aby na gruzach bolsae- 
wickiego barbarzyństwa powstała  Rosja 
demokratyczna i praworządna, znmknii;- 
te  w swych etnog:erficznyCh granicach i 
nie sięgająca po cudzą własność, jednak 
polityka nasza w tych spraw ach musi 
być szczególniej przezorno i umiejętna.

Angażowanie aię w ryzykowne 
przedsięwzięcie m a te ra l i  kowania raz- 
kołZ 'i2,;o <?!a Dsnil>i:;a, Jud^nicza i — 
endecji wi^ma Rosji wielkiej i zabor
czej, Rosji popów, żandarmów i czyr.o- 
wników, — byfoby i.ópani:m  grobu poJ 
naszą przyszłość państwową.

N e dopuścimy więc, by krwewy 
znój i laitry polskiego żołnierza dyskon
towane były przez rosyjskich bwnkru- 
t5>v na rzecz „jedinoj i n iedielimej“, 
nie pozwolimy, by hymn naszego zwy- 
c! ;stwa m ącony był — przy cichym u- 
d ilala nieprzyjaznych nam  potęg  — 
dysonansow ą nutą  „Boże. carH chroni!*

B. D.
------o-----

0  o s ta tn ic h  z a jśc ia c h  w  Z a g łę b iu  
C lc s z y ń s k ie m  z a m ie s z c z a  n a s tę p u ją c e  
u w a g i „ D z ie n n ik  C ie s z y ń s k i“:

„ Z b liż a m y  s ię  do c h w ili o r o z s tr z y -  
g a ją ce m  zn a c z e n iu , m o ż e  j e s t e ś m y  ju ż  
p rze d  u d e rze n io m  ¡2 g o d z in y . W y p a d k i  
r o z g r y w a ją c e  s ię  w  Z a g łę b iu  w  o sta tn im  
ty g o d n iu , są  c h a r a k te r y s ty c z n e . C zesi, 
w e z w a w s z y  n a  p o m o c  k o m u n is tó w  c z e 
sk ic h  i n ie m ie c k ic h , p o tra fili Z a g łę b ie ’ 
E anarch izow ać; to , co  s ię  tam  d z iś  d z ie 
le, to  ju ż  ja w n a  an arcja .

T a k ty k a  c z e s k a  j e s t  ja sn a : z m i e m  
ona do te g o , a b y  s tw o r z y ć  s to su n k i w  
Z a g łęb iu  n ie m o ż liw e . W te d y  k o m is ja  
m ię d z y n a r o d o w a  z n a jd z ie  s ię  w s y tu a c j i

* ta k ie j, ż e  sa m a  w e z w ia  w o j s k a . czesk ie*  
a b y  o k u p y w a ły  Z a g łę b ie  i z r o b i ły  w  
n ie m  p o rzą d ek .

C z e s i a k c ję  s w ą  m a ją  u ła tw io n ą ,  
g d y ż  n ie  m a ją  ż y w n o ś c i i r o b o tn ic y  b u 
r z ą  s ię  z te g o  p o w o d u , w ię c  p ew n ej  
z r ę c z n o ś c i  t y lk o  p o trzeb a , a b y  b u r z ę  t ę  
z w r ó c ić  p r z e c iw  P o la k o m , a C z e s i w  
tern s ą  m is tr z a m i. C z e s i s ą  ju ż  p r z y g o 
to w a n i d o  ro li, ja k a  p r z y p a d n ie  im  z 
d a ls z y m  ro z w o je m  w y p a d k ó w . A rm ja  
c z e s k a  s to i w  p o g o to w iu . Z g r u p o w a n ie  
w o jsk a  c z e s k ie g o  o d b y w a  s ię  w  o k r ę g u  
h u ic z y ń s k im  w  k ie r u n k u  B o g u m in a  za  
O stra w ic ą , k o ło  O stra w y  i F r y d k a , a d o 
t y c z y  Z a g łę b ia  w ę g lo w e g o , k tó re  m o że

zn a jd u je  s ię  ju ż  w  p rzo d d zio ń  o k u p a c ji 
w o jsk o w ej c z e s k ie j .  .

Co z a ś  do in n ej c z ę ś c i  Ś lą sk a , c z ę 
śc i fr y d e c k ie j  i c z ę ś c i  p o w ia tu  c ie s z y ń 
s k ie g o  p o za  lin ją  d cm a r k a c y jn ą , te r e n  
d la  C ze ch ó w  p r z y g o to w u jo  k o m is ja  m ię 
d zy n a ro d o w a .

R o zp o rz ą d z en ia  K o m isji a lja n c k ie j  
m ają  z a c h w ia ć  w ia r ę  lu d n o śc i w  z m ia n ę  
s to su n k ó w  i o d p o w ie d n io  do teg o  n a
s tr o ić , a b y  p r z y  o d d a w a n iu  g ło s ó w  p o d 
c z a s  g ło so w a n ia  z a s to s o w a ł s ię  d o  togo  
ro zp o rzą d zen ia ; j e s t  to z a m ia r  s f a łs z o 
w a n ia  p le b is c y tu .

W o b o c  tej zg o d n o j i  h arm on ijn oj  
ak cji c z e s k o -a lja n e k io j  w  Z a g łę b iu  i z a 
ch o d n ie j c z ę ś c i  p o w ia tu  c ie s z y ń s k ie g o ,  
c z a s  n a jw y ż s z y , a b y ś m y  so b io  u ś w ia d o 
m ili  c a ło  o b su r d u m  ’ p r z y g o to w u ją c e g o  
s ię  p le b is c y tu  i zw r ó c ili n a  to u w a g ę  o- 
p in ji p o lsk ie j  i o d p o w ie d z ia ln y c h  c z y n 
n ik ó w  p o lit y c z n y c h  w  P o ls c e .

Z W a r s z a w y  n a s  d o tą d  z a w s z o  u -  
sp a k a ia n o , żo  rz ą d  p o ls k i o Ś lą s k u  C ie 
s z y ń s k im  n io  za p o m n i, żo  je d n a k  n a 
p rzó d  m u s i b y ć  r o z w ią z a n a  k w e s tja  
w sc h o d n ia . A le  k w e s tj i  w sc h o d u  n a w e t  
w z ię c io  K ijow a  j e s z c z e  n io  r o z w ią z u je  i 
j e s t  o b a w a , że  w ojn a  z b o ls z e w ik a m i s ię  
p rze c ją g n io .

T y m c z a se m  na z a c h o d z ie  sp r a w a  
p le b is c y tó w  n a  Ś lą s k u  C io sz y ń s lt im  i 
G órnym  w c h o d z i w  stu d ju m  roz; tr z y g a -  
ią c e . D o w ia d u je m y  s i ę , ’ i  o w in te n c ji 
k o a lic j i  l e ż y  z a ła tw ić  s ię  z ob u  Ś lą s k a 
m i do d w ó c h  m ie e ię c y . Z w r a ca m y  u w a 
g ę , żo r o z s tr z y g n ię c ie  na z a c h o d z ie  d o -  
c y d u ją c e m  b ęd z io  n a  s e lk i  la t.

W  s z c z e g ó ln o ś c i ,  g d y  Ś lą s k a  G ór
n e g o  o b o cn io  N ie m c o m  n ie  w y d r z e m y ,  
n io  d o s ta n ie m y  go  ju ż  n ig d y . C za s  w ię c  
ju ż  o s ta tn i, b y  p o l ity k a  r z ą d u  p o ls k ie g o  
z w r ó c iła  s ię  k u  Z a ch o d o w i. D z iś  j e s z -  
czo  c z a s , ju tr o  m o że  b y ć  za p ó żn o . S y 
tu a c ja  p le b is c y to w a  n a  Ś lą s k u  C ie s z y ń 
sk im  d o jr za ła  Już d o s ta te c z n ie . M y ju ż  

R a d n y c h  z łu d z e ń  n ie  m a m y  i rzą d  p o l
sk i ic h  m ie ć  n io p o w in ie n .

Z w r a ca m y  s ię  do d e le g a ta  rząd u  
p o ls k ie g o  w  C ie s z y n ie , a b y  też  o d p o -  
p o w ie d n io  k o n se k w e n c je  w y c ią g n ą ł .  D e 
le g a t ,  gon . L a tin ik , p o w in ie n  p o r z u c ić  
s w e  s ta n o w isk o  d y p lo m a ty , a w r ó c ić  na  
s ta n o w is k o  g e n e r a ła  i k o m e n d a n ta  fr o n 
tu  ś lą s k ie g o .“

„Tydzień plebiscytowy u

Na wezwanie Komitetu plebiscyto
wego zgromadziło się we wtorek w sali 
Stow. tochaików (Andrzeja 5). oko-o BO 
osób a pośród znoszeń i kooperacji ora* 
znanych ze swej daialalnoścl społecws). 
Celem zebrania, która zagaił inż. Kopie- 
cztiy, było omawianie sprawy zorganizo
wania kwesty tu  akcją p le b isc y tw i  od 
dn. 24 do 31 maja, pad hasłem; ,Ty1z'e<i 
plebiscytowy".

Po wyczerpując«» przedstawienia 
zamierzeć Komitetu plebiscytowego, picr* 
w^zyni punktem porządku dziennego byli 
kwestja wybern ścisłego Komitetu wyko
nawczego, ktćre;;o zadaniem bęorla -.'.or
ganizowanie kwesty i ułożenie programu 
jej. Do Komitetu lego wybrani . sojtall 
pani doktorowa Tocbtermanowa,mtc*n. Peł
czyna, Megleriows.doktorows Skalski», Wy* 
ganowaka, oraz pp. Nagodowuki i Karol 
Geyer.

Ożywioną dyskusją wywołał wniosek 
Członka komitelu p. W&kzy&łkiego, a£i* 
by natychmiast przystąpić do podsialu 
miasta na dzi«)nlcc 1 wybrać i  gro-a  o* 
bec«ych prezydja dzielnic, k ^ reb y t  *1« 
zajęły już dokocptowamtfm odpowiedniej 
liczby osób, do wykonania pot/cłeg*'l* 
nych prac, mistiowicie sprzedaży zna.iks, 
nalepek ulicznych i iukssia projektowa
nego podatku w mleczarniach, cukl^raiacii, 
m b.ursc iach  itp. W myiil tego wniosku 
podzielono miasto ua l i  dzielnic. Na- 
razlc zorganizowania d m ln ic  1 wyboru 
prezydjuin podjęły sią następująco csnby: 
dzielnica t Bałaty—-p. Nagodowskl, 2 (od 
placu Kościehugo do pltcu Wolatoicii 
Keruowa 1 Jasińska, 3 i 4 Wolcjy*ski, 
5 p. Jauuszewska, 6 pani Pełczyna, Le
wicki i Króli, 7 Zrzeszenia nuędników Pol
s k ie j  Kasy Krajowej 1 Związek miłcsy- 
ciell szkół powszechnych, 8 doktorowa 
Toch teimsiiowa, 9 Karol Gcy<*>, 10 Bory
sław aH, Krause i II coktorowa Ska.ska.

Opracowanie szczegółów kwesty od
łożono t’o zebrania czwartkowego, tir. 20 
b. m, o goi:. 3 wieczurem w sali Stow« 

techników.

O n e g d a j  w  lo k a lu  P o ls k .  Z w .  
Z a w .,  G łó w n a  31, o d b y ło  s i ę  z e b r a 
n i e  d e l e g a t ó w  f a b r y k  w ł ó k i e n n i c z y c h .  
O b r a d o m  p r z e w o d n i c z y ł  o b . T a g o w -  
s k i ,  s e k r e t a r z o w a ł  o b . D e m e l .  R e -  
f o r a t  o  p o p a r c iu  a k c j i  s t r a j k o w e j  
w y g ł o s i ł  o b . D ą b r o w s k i ,  z a z n a j a 
m i a j ą c  z e b r a n y c h  z  p r z e b i e g i e m  k o n -  
l e r e n c j i  z  p r z e m y s ł o w c a m i ,  k t ó r a  s i ę  
r o z b i ł a  d z i ę k i  t y lk o  o p o r n e m u  s t a 
n o w i s k u  p r z e m y s ł o w c ó w .  C i o s t a t n i  
c h c i e l i  w p r o w a d z i ć  w  b łą d  p r z e d 
s t a w i c i e l i  Z w ią z k ó w ,  ż ą d a j ą c ,  ż e b y  
w y b r a n o  d r u g ą  k o m is j ę  d o  o p r a c o 
w a n i a  m in im u m  e g z y s t e n c j i  r o b o t 
n i c z e j ,  p o m im o , ż e  j u ż  k o m is j a  t a k a  
e g z y s t u j e  i  p r a c o  s w o j e  m a  n a  u -  
k o ń c z e n iu .

C a ły  s z e r e g  m ó w c ó w  d o m a g a ło  
s i ę  p o p a r c ia  o b e c n e g o  b e z r o b o c ia  w  
r ó ż n y c h  g a ł ę z i a c h  p r z e m y s łu  p o 
w s z e c h n y m  s t r a j k i e m .

O b . K a łu ż y ń s k i  w n i ó s ł  p r o j e k t ,  
a b y  z e  w z g l ę d u  n a  n a d c h o d z ą c y

t e r m in  n o w e g o  c e n n i k a  z e  s t r a j k ie m  
s i ę  w s t r z y m a ć  a  p r z y  o p r a c o w a n iu  
o s t a t e c z n c m  t e g o ż  c e n n i k a  l ą d a ó  
j e d n o c z e s n e g o  z a ł a t w i e n i a  s p r a w y  
m e t a l o w c ó w .  W n i o s e k  t e n  p r z y j ę to .

W k o ń c u  p o w z i ę t o  n a s t ę p u j ą c ą  
r e z o lu c j ę :

„ O g ó ln e  z e b r a n i e  d e l e g a t ó w  f a 
b r y k  c z y n n y c h  w z y w a  p r o le t a r j a t  
m . Ł o d z i d o  s k ł a d a n i a  d a t k ó w  n a  
r z e c z  s t r a j k u j ą c y c h  m e t a l o w c ó w ,  w  
w y s o k o ś c i  3 5  m k ."

N a le ż y  z w o ł y w a ć  w i e c e  r o b o t 
n i c z e ,  a g i t a c y j n e  w  te j  s p r a w i e .

9 Hf*
N a  w c z o r a j s z e m  z e b r a n i u  r o 

b o t n ik ó w  f a b r y k i  S c h e i b l e r a  —- c i  
o s t a t n i  s p r a w ę  o p o d a t k o w a n ia  s ię  
n a  r z e c z  m e t a l o w c ó w  p o  3 5  w k .  
p r z y j ę l i  b a r d z o  p r z y c h y l n i e .  J e d n o 
c z e ś n i e  z e b r a n i  w y r a z i l i  c a ł k o w i t ą  
g o t o w o ś ć  d o  st^ a jk -u  w  r a z i e  n i e -  
z a ł & t w ie n ia  ż ą d a ń  m e t a l o w c ó w .

K a l e n d a r z - / ' - .

20
Czwartek

Dziś Bernadyna 
Jutro Wiktora
Wschód słońca, 3 
Z.chód „ 7
Wschódksię£yca 6 
Zacnód .  10

m. 59 
m. 54
ni. 05 
m. 19

i życia ciftnizstji n z s.
i S s b r n n i c  t i i l a  j i a t ó w  n n  S i o n g r o a  

n 3 i ' o d o y j 3 - . ’ i i j jS - i ,ü ü : / i i
Z tb n n ie  delegatów na Kong™  odbę

dzie się dn. 20 n o jjodr. 7 wi«cz. w 
lokalu Klubu N. Z. R. (Piotrkowska 01). 
Udzuł wszystkich delegatów kooieczny.Teatr, mszgKa I sztuka.

T e a tr  Hoiliil.
•D*'* premiera „A-isantki“ koandji •  

3 akt. W. Perzydśki^^o.
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(r) N a r z e c z  n ie z a m o ż n y c h  u c z 
niów P r o g in in a z ju m  P o is k ie g e  w Ł o d z i  
(Z aw adzka 9«, k tóre z a m ie r z a m y , w o b e c  
w ie lk ie g o  b ra k u  w  n. in ict-cia  sz k ó ł,  
p rzek szta łc i©  na G im n a zju m  8 k l.,  o d o -  
grauą b«;d iie w śr«>dQ. dn. 2« m aja  o g. 
ł  i p ó l w iecz.*  w  T e a tr z e  P o ls k im , u lic a  
Im ielna  ta , ł - a k t .  s z tu k a  Z a p o lsk ie j  
»Tamten*.

£  TsełPB Ż o łn ia rtk tłgo .
Tak wielce miły. sympatyczny a Jakie 

połytecżny Testr Żołnierski, aerg^nizowa- 
uy z irticiaU/wy referenta oświatowego 
przy D. O. G'H. por. Kordaszn—zyskuje 
*obip coraz większą popularność. Przed
stawienia Teatru w Domu Ludowym przy 
nl. Przejazd 34, de3zą się takiem pogo
dzeniem, te  juz na kilka dni przed spek
taklem brak biletów.

W ubiegłą sobotę Teatr wysławił ko- 
Bcóy,kQ .Jeden r. nas uus i  s»ę .ożenić", 
Oraz o.ierakę .Pieprzyk . w Proszowie". 
Wystawiono js ‘: zwy.de bez zirz^tu. Przed* 
stawienie uzupełniła część koncertowa, 
prs.d  rozpoczęciem której par. Kóidasz 
wygłosił pogadanką na temat: „Komu wol* 
na chodzić do teatru żołnierskiego?" Na 
Cz-ś«5 kuac<rową złilyły się produkce 
muzyczce np. Mjjewskiego, sr. ster. Fog- 
la kpr. Pietraszki i s»er. M. PruszyAskic- 
go. Wszystkich wykonawców gorąco okla
skiwano.

S rdcczny nastrój wśród zebranych 
podnosiła orkiestra B. Z. 31 p. Sir z. Kon.

Spiesz, polska Łodzi do teatm żuł- 
ni.rskiego i zobacz, jak wychowuje się 
tolnierza-obywatela polskiegol A duma 
japewao serce Ci napełni... (jw)

2  m i a s t a .
Pr*i«!it  u s taw y  płJU u ra  qdnlosy  eh.

z$¿t>ail projekt ustawy o nor- 
fnsrh  płac funlccjor.arjuszy państwowych. 
U|'Cvs.»'W.(i a łed« *ię * 1) płacy zasa- 
dn cnej, 2) Pociotku za wyjtugę lat  i 3) 
dodatku drożyźnianego. Pobory  mają 
być następujące: stopinń I — miesięcz
ni« 5000 nafe., II — 4 5*V.». Ili — 3.BU0.
IV 3 .2 0 0 , V — 2.60U, VI — 2.10,), VII
—  1 6 0 0 , VIII -  1.150, IX —  95U. -
7 0, Xi 600, XII — 450. D o ia U i  dr¿- 
ty ź  tano bk»«ją być ułożona odpowiednio 
do ilości członków rodziny.

U¡o*(á<en¡e funkcjonariuszy niż
szych ma w y n o s ć w 1 kategorii pracy 
3 0 rok., II — 3o0, III -  400, IV — 450
V — 600, VI — 550, Vil — 600, VIII — 
t5J, IX — 750.

•
Dar « f iserómr.

Zamiast kwiatów w dniu Imieniu 
Pani Generałowej Zuf)i Olszewskiej ofice
rowi*; następujących oddziałów wojskowych 
złożyli w dn. 15 b. m. do jej dyspozycji:
D. Ó, G n. mk. 10o0; B. Z. 31 p. S. K. 
tnie. 10U0; B. Z. Í8 p. S. K. m r̂. 700; Oddz. 
Szk olno-Sauitarny m ... 575; Bat. Z. 10 p.
a. p. mk. 500; kpt. S iyuuk  1.00. Ogółem 
to... 3875.

Z suicy p wyższej gen. Olszewska 
przeznaczyła 20oO Mk. na plebiscyt i 1875 
M<-. na Ochiouę dla dzieci żołnierskich 
.Strzecha".

K urty  dio n a u o s y o ł . l l  d la  do roa łyoh ,
(k) Mi*L¿terjuai íV.R.O P. urządza w 

Warszawie kurlsy ida n¿u.zyc;4li Ola ds- 
ro-lvc¡i Trwać oa* będą .6 tygodni i za
czną się da. 26 maja. KatHłyiUcii pra
gnący wjriąć udział w wyisj wspomnia
nych kursach Winni bezwl->czr«i3 p o h ć  
do inspeŁtoratu szkolnego swoja zgło
szenie.

H auszye ie la  a pożyczka  p*ń»twowa,
(k) Ministerstwo sksrbu na* 

disfsao tío laspekiefa szsolnego w 
Loúzi ouóluik w sprawie zcpiiów na po
życzkę Odrodzenia i oi»ki.

Wszyscy nauczyc.ele mogą deklaro
wać pożyczkę spłacaną ivt :mi w cią^u 10 
miesięcy. Suma przez mcu podpisana saa 
być potrącona^ poborów służbowych. Do
kument pożyczkowy W j^ n y  e^uz.e w 
chwili spłacenia poiowy id tldaro^acego 
kapitału. Zwrócić t-ależy uwagę, iż tan 
rodzaj spłaty jest ta i .  z^ dogoony, a lo
kacja kapitała zupetu.e pcwia t koizy- 
staa.

O «cx<i¿BÍejsao z ^ iro íc z c a i«  r e k u  
sz io ln e g o .

(k) Rada szkolna O .r^^owa i Zwią
zek nauczycielstwa 8z .ói powszechnych
Wystąpili do Ministerjum W. R. i O. P. 
» propozycją wcześn ejszego zakończe
nia bieżącego roku sm olnego, miar.owi- 
£io dn. 15 czerwca.

2 B iura  a d r is a f t -o a s '
(k) Biuro adresowe miejskie (Plsc 

Wolności Tir. 1) ko.Tiuiikuio, że aa skutek 
nchwały Rady Miejskiej z dnia 4-t;o ffiaja 
r. b. opłata za udzielani« ad .e ió *  ¿ostała 
podaiesiODa z 50 fen. do j«duej oi.-uki.

Z PnAstMAwej S s k b ly  ^ ió k i t i in iM * ] .
(r) Od 95 b. ‘-n codziennie (prócz 

niedziel i świp,i) cd o. 9 r. do 12 w pcł. 
przyjmowane b»-1ą rapisy kandydatów na 
kurs I Państwowej Szkoły WlóWieaaiczej 
w Łodzi, Pińska 115, z wydzHt^rni: ree- 
chaniczrytu, przędzalniczym, tkackim i far- 
biarsko-wykończilniozym. Egzaminy spraw« 
dz3iące rozpoczni się í¿5 sierpnia r. b. o 
g. 9 rano.

R<! pleMssyt.

fr) Z okezii iw ie ta  s tra iack iepo  to 
jest  obchodu  lO-ciohcia istnienia S tra 
ży O niowej Ochotniczej w Zalowis 
po viatu Łaekiego ziemi piotrkowskiej 
zebrnni w d iu dzis eiszym s trn iacy  z 
inicjatywy prezesa swe?« Stefana T ro 
ja ws!de<'o złoży i na je«o ręce  rak. 196 
na pieb scyt Słaski. Sum ę tę  złożono 
w redakcji „Pracy".

£ łu sx n y  s a k » .

Państwowy Kom tet ekonomiczny u- 
chwalłł, z uwagi na ujemny bilans płatni» 
c y krati»,- zak -z przy veza z zagranicy ca
łego szcr;*gu towarów zbytkowycb, tHdzież 
takich, ki ore wyrabiają fabryki krajowe.

A rtykuły  kenfyngontow* do powiatu

(k  Na* s k u te k  r o z p e r z a d x e n ia  m i-  
n is to r ju m  a p r o w iz a c j i r o z d z ia ł w s z e lk ic h  
a r ty k u łó w  k o n ty n g e n to w y c h  p r z y d z ie lo 
n y c h  d la  p o w ia tó w  łó d z k ie g o  i b r z e z iń 
s k ie g o  sk u p ia  s iq  o b e c n ie  w  k o o p e r a ty 
w a ch , sk ą d  lu d n o ść  m ie js c o w a  o tr z y m u je  
fe po o e n a c h  u s ta n o w io n y c h .

tn ow seja  n  «p ttk aeh  łódauich.
(k) Dotychczas we wszystkich apte- 

( kach łódskrch odlywały się dyżury nocne.
W tóińych dzielnicach w razie nogłej po- 
tr;' -by k ida apteka ebcspedjowaia iókar- 
siwa. Z dhlera 23 maja wprowadzona zo
staje w mioścle naszsm inowacjo, że za
miast w każde!,, ustanowione będą dyżury 
nec«a d -■ ir 1 - :c-jwe według kolejnsdci w kil« 
ku tylk aptekach od godz. 10 wieczorem 
do 8 i pół rano.

W .kaz aptek, jakie w nocy danego 
dnia otwarte dla interesantów, umie« 
srezooy ma być na specjalnym plakacie, 
wymieszonym codziennie w każdej aptece.

Stra jk  w  Elaktrowui Zgiepcki«].

(k) Pomiędzy Elektrownią Zgierską,
stanowiącą prywatne przedsiębiorstwo, a 
a władz mi miast4 Zgierza, wynikło nie
porozumienie gdyż magistrat i radą 
miejska nie uwzględniły żądań Tow. do
tyczących podwyższenia opłat za energję 
popędową i świetlaną. Wobsc tego, że 
obliczenie przychodu i wydatków Elekrow- 
ni, dakorane przez magistrat, wykazało 
n.ilmiej.ią wy*o!;:¿j opłat, ¡»ro^wsowaoych 
przez zr.rząd Elektrowni, prz«to Rada miej
ska uchwaliła podwyższyć te opłaty do 
wyüok-7ici określonej p:zot magistrat. Za
rząd Elektrowni nic przyznał robotnikom 
żądanych podwyżek, zwalając odpowiedzial
ność za to na władze m. Zgierza.

Ekkłrown a aeaV íh ^ s podwyżkę pen
sji robotnikom od podwyższenia taryty za 
prąd. R -da mi>jskł z^otlżiia się na pod
wyżkę 753, w tym samym stosuakn pod
niesiono plącę i robotnikom, którzy jed
nak ni? zgodzili sie, stając twardo przy 
pierwotnych żądaniach padwyźki o 20Cji. 
Wszyscy robotnicy wobec niezaspoksjenia 
żąuań rastrajkowali.

V i y k r y c i v  sUłsdu amunicji.
(k) Policja wykryła w domu na Sta

rym Rynku nr. 6, potajemny sklid arau- 
nic:i î  różnych granitów nowych i sta
rych. Składy te opieczętowano i postawio
no straż policyjną. Właściciela składu, ży
da, aresztowano.

Rapad,
(k) W piekarniach przy u!. Wolbor* 

skiej nr. 19, 22 i 30 , gdzie pracują sami 
majstrowie z praktykantami, dokonano na
padu przez c ’onk 'w  Związku piekarskie
go. Wobec bójki, krwawego starci* i roz
boju, interwenjOKŁia pol.cja. Część,.apastni- 
ków aresztowano, reszta zbiegła.

Kypsienia oka;

(li) S tanisław a Widera, (Staro-Za- 
rzewska 5) o b k ła  przez zem stę  Keroia 
Jaroszewskie.«o kwasem i wypaliła mu 
lewe oko. Chodzi tu  o sprawy mi
łosne.

'Ł  S e j m u .
WARSZAWA 19 maja (FAT). Na 

dzkiisisz Im posiedzeniu Sejmu na począ
tku posieda^uia mmister przemysłu i hau* 
cl», pan Olszewski, ©opowiadał na ia- 
terpeiację poiła Rajcy (N. Z. R ) w sprawie 
fabryki ctlulozy we Włocławka.

Następnie minister omawiał sprawę 
ćrożyzny papieru. Aby zmniejszyć dro
żyznę papieru,którego cena w wolnym han
dlu nadiaieraie odskoczyła,rząd postanowił 
wdać się w sprawy produkcji i podziała 
papieru. Duia 1 czerwca wejdzie w ży
cie umowa narzucona fabrykom, według 
której 140 wagonów zostanie rozdzielonych. 
Gdy środek ten okaże się n iedosbte- 
cznyns, rząd opracował projekt ustawy
o sekwestrże papieru.

Przystąpiono do dalszych roz
praw nad projektem ustaw y o ka
sach chorych. Sprawozdawca pos. 
W aszkiewicz ośw iadczył się im ie
niem Komisji przeciw poprawce po
sła Janeczka do § 40. Po w yja
śnieniu posła Janeczka Izba popra
wkę przyjęła, a następnie przyjęła 
ustaw ę w  drugiem czytaniu.

N astępna p^yi^ to  u s ta ję  o zwal
czaniu dum plamistego w Małopolsce. 
Przy ę^o rów.iirż ustawę w sprawie zwol
nienia subskrybentów długoterminowej 
poiyczki od jednorazowej daniny mająt
kowej.

Przystąpiono do sprawy Śląska C e- 
szynckie^o. Sprawozdawca pos. Buzek 
oświadczył, że Komisja stwierdza, że pó

ki istnieje tenor czeski, o przćprov«c.>e» 
nia p eWscytu sie m&ii być mewy. Ko
misje międzysojaszaica jest bezndaą , a 
nawet grzeszy stroaaiczodcią.

Sfcjrn wzywa rząd polski, aby po
czynił kroki a państw sojuszniczych dła 
rapewaieaia w*wnę'rzae20  sjsokjja aa 
Śląska Cieszyński« i aby zwróć 1 rządo
wi czeakiemu uwagę na skutki jakie mo
gą wyniknąć z podsycania terrorn.

Minister spraw zagranicznych Patek 
podkreśla, że rząd polski praj ął rozwią* 
zać zgodnie kwestję Śląska C e .zyńskieg 3, 
Spiszą i Orawy priaz plebiscyt w prze
konaniu, że tamtejsi obywatele będą rao- 
pli swobodnie przez głosowaaia wypo
wiedzieć swą wolę. Nadzieje to zawio* 
dły. Ns teretii.ch plefai cytowych została 
gwarancja ziamaną. Terrur czeski wy
tworzył anaichję, w której nie szauu,e się 
«ni mienia, ani życia, ani prawa obywa
teli. (głos i sumienia).

Pos. Kun cki, opisując stosunki na 
Śląsku Ciiszjńskim, wyraża pr^akoaaaia, 
iż nie naliży się dziwić, jeteli ludność 
polska, rozgoryczona do ostateczności, 
chwyci się środków samoobreny.

Żandarmerji czesk;, któis ma podle
gać Komisji międzysojuszniczej, otrzymuje 
rozkazy z komiteiu czeikiego w Moraw 
sklej Ostrawie, c komitet ten otrzymn c 
wskazówki od rządu praskiego, zatem od
powiedzialność spada na rząd czeski.

Rezolucję Komisji Sejm przyjął jedno
myślnie.

Po zamknięciu posiedzenia marszałek 
zwrócił się da posłów Ssjmowych z proś
bą, aby w czasie ftrji świątecznych prze
prowadzili w swych okręgach propagandę 
na rzecz poiyczki wewnętrznej.

Rozpaczliwe wysiłki bolszewików.
( £ / c j & k a s  n a s z e  z 3 ? y c I ę o ! * ®  G a 3 jp i« F & jq  a t a k : ) .

Fj h M  S z i i i  i a i i i i i i i i
z dnia 19 maja.

Na odciuku Górnej Berezyny nie
przyjaciel wzmocniony nowemi siłami kon
tynuował z niesłabnącą siłą cwcje a taki 
Mimo zaciekłości, 2 jaką uderzały prze- 
wsiając« siły bolszewickie, oddziały 3 dy- 
wisji l:gjonów nietylko, że ut.zymały 
własne stanowteka, ale, przechodząc kil- 
kakretuie do kontrataków, zadsły nie
przyjacielowi krwawe straty.

W walkach tych zginął śmiercią wa
lecznych kapitan Małkowski.

Na odcinku, na północ od Dniestru, 
lokalne ataki nieprzyjacielskie w rejonie 
Dżugastry i Krzyżopola z łatweścią od
parto. Pozatcm na Ukrdnie spokój.

Pierwszy zestępca  szefa sztabu ge
nera lnego

Kaliński, pułkownik.

F i n l a s d j a  p r z s c i w  R a s j i .
LONDYM, 19-.no maia. (PAT) Weila 

doniesienia .Daily Ex9rei“, Pmlandja po- 
stanowiła wztąć udział w ofensywie prze
ciw Rasji.

T y l k a  s k ą r ż | ć  sig isi p o z u b i s , . .
WALCZ, 19 tmtia (PAT) Radjo. Z 

Rzymu donoszą: Rada L-gś narodów otrzy
mała depeszę rządu sowieckiego, w któ
rej Rosja uskarż* się, ie polska ofensywa 
znalazła w całym święcie milczące aznin!e, 
dlatego rząd sowiecki widział sie zb ih lżo
nym wzbronić wstępu do Rosji K®mis,:I 
Stojącej pod ochroaą Lifł. narodów, a ma
jącej na celu zbadanie stosunków rosyj
skich. Natomiast Rosja gotowa jest przy
jąć przedstawicieli Związków robotniczych. 
Rada Ligi narodów n e ndsicli «a to 
oświadczenie źsduej odpowiedzi.

N a  terenach plebiscytowych.
Z a j ś s i a  w  C i w z p l e .

CIESZYN 19 maja (PATi Dzisiaj 
rano ruśzyły masy robotnicze przed gmach 
sądu w Cieszynie, gdzie od kilku tygo
dni uwięzieni byli przez czeską prokura- 
tarję porucznik Ziantek sierż.iat sztabowy 
Toma zezyk i żołnierz Pawliszak. Wobec 
zdecydowanej postawy robotników wła
dze czeskie nwolniły wszystkich 3. Poja
wienie się uwolnionych powitano rado
snemu okrzykami. Obrzucono kwiatami w 
tryumfie wniesiono- z psdwórza więzien
nego. W hotelu .Pod  Wolem" jeden z 
agitatorów czeskich strzelił kilkakrotnie do 
tłumu z mauzera, co pociągnęło za s«bą 
ki ka ofiar pomiędzy niemi ‘2 zabite. Zbro
dniarza schwytano i chciano • zlinczować z 
rąk tłumu wyrwał go żandarm pohki i 
odprowadził na odwach policyjny. Tłum 

'dowiedziawszy się, źe w  koszarach uwię
zieni są porucznicy bracia Czermerzy i 
żandarm polski i burmistrz, których wczo
raj sprowadzono z Polskiej Lutynji zażą
dał ich uwolnienia i mimo napom za 
strony wojsk francuskich i włoskich nie 
chciano U3tąpić z Rynku przed uwolnie
niem uwięzionych. Dopiero gdy hr. Ma- 
neviiie złożył obietnic, że wszyscy będą 
uwolnieni jeśli tłum ustąpi, zaczął się ry
nek powoli opróżniać.

Ofiara bestia ls tw a czeskiego.
CIESZYN, 19-go maja. (PAT) Włosi 

przywieźli wczoraj autem Czerwonego f

Krzyła ze^szpitala w Orlowej do Cieszyna 
ciężso pobitego inż. Kiedrouia. Stan jego 
zdrowia jtst poważny, jest jednak nadzieja 
utrzymania go przy iyciu. W rękach cze- 
sk:cii znajdalą się jeszcze uwięzien': dy
rektor gimnazjum orłewskie<o prof. Pehks 
Hrobak, dyredor bznku Metyka i k lku 
innych. Wobtc ogrowaego roznamiętRie- 
nia mas czesfch  w zagłębia, psnuje oba
wa o los uwięzionych.

P r o w o k a c j a  w S z c z » i § i 8 .
OLSZTYN, 19 maja. (PAT) Do S:oy* 

taa przybyły wojska angielskie. Szowiniści 
niemieccy wysłali na dw or«c  kapelę, któ
ra wygrywała wojsku angielskiemu w po
czekalni .Deutschland, Deutschland fiber 
alles*. W ten*sposób Niemcy kpią sobie 
z wojsk aljanckich.

I (o n i l  z a s z k o d z i ł o . . .
OLSZTYN, 19 maja. (PAT) Pobyt de

legacji niemieckich socjalistów niezawi
słych z terenów plebiscytowych w Łodzi
i Warszawie wywołał w prasie niemieckiej 
ogromny popłoch. Wszystkie pisma zarzu
cają socjalistom niezawisłym, że się za
przedali Polsce. Polemika trwa w dalszym 
ciągu. Pewne sfery niemieckie domagają 
się wykluczenia ich z partji.
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M i l
izba f r a a m k a  o stanowisku rządu 

ęohis s tr ic te .
I .JO N  18 m aja. (P A T ) —  R ad jo . 

Z U n o s z ą ,  i «  Iz b a  r o z p o c z ę ła
d rW ,# . o ’¿a#ci»  h  s tr a jk o w y c h  i zd a je  
flię, *o d a b a ty  p r z e c ią g n ą  s ię  p r » e z  k il
k a  p < w led z* i, R ząd  j e s t  p e w n y  o -  
tr z y m a n ia  v o tu m  z a u fa n ia  b a rd zo  zn a c z 
ną w ię k s z o ś c ią  g ło só w .

? o  z a ła tw ie n iu  in te r p e la c j i Izb a  
3> raystąp i do ra ty flk a e ji tr a k ta tu  p o k o ju  
« A ustrjaf i do d y s k u # #  b u d ż e to w e j , a 
n a s tę p n ie  w y p o w ie  s ic  co  d o  s to su n k ó w  
j iy p lo m a ty cż n j> ch  z W a ty k a n e m .

Piwoli rnfeataicy p sw r te s ją  ris prasy,
PARYŻ, 19 Htfija. (PAT) H*v*s. Na

W ykrytii s j ł o h  fcoIszt#ieki6[jQ' f 
we Fr*Aqi.

WIPDPŃ, 19 maja (PAT) Radjo. 
Z Paryża donoszą: Wedle „Le Jour
nal*, sędzia ś le ie* y  odkrył ua pod- 
aUfcwie skonfiskowanych papierów  
h ta iem e tajnej organbmcji, dążącej 
do stworzenia w e Francji republiki 
scrtrittiw. Do organizacji należał 
Komitet III międzynarodówki rosyj
skiej, partja komunistyczna i Komi
tet ra i. Sędzia śledezy stwierdził, 
i* pewna liczba osób z tych organi- 

uczestniczyła w  wybuchu straj
ku kolejowego. Na zasadne po
wyższego prr.eprowadsono szereg  
aresftow aó.

W ie w in i s l i r  spraw  zewDęirzKycb 
w G fcitk it .

WARSZAWA, 19 maja. (PAT) Dnia
17 b. ro. b«wil w Gdaaskn poistkretsrz 
StstaH w MiaUt«r*Łwie> spraw » g ra n iu *  
Dych, dr. Dąkrowski.

W icew  a iis U f  zw ied z ił w G ie ć s k u  w  
to ^ -rz y s iw ifl ( f^ :a r e l« e fo  k sm i»arta  p a sa  
1 i*  i teck iego  i 9« aa J a łe w iec lr ie jo  port
i u r ,* d t« » ia  p ^ lc w « .  PrJ4* o n a i aię, źe  
n U ja  w y iłłi« w y * a iiio  tow arów , n tdofrła-

wiecu, odbytym dziś rano, robotnicy ga
zowni i elektrowni paryskiej postanowili
Eowrócić jutro do pracy. Strajk robotni- 

ów portowych m^żna nwaiać za ukoń
czony. Liczne grnpy pracowników kolejo
wych powracają do precy.

P r z e c i w  s f r a j k o m .
L JO N  18 m aja. (P A T ). —  R adjo. 

N a  s ta c j i S a n t  E tie n  m e c h a n ic y  i p a la 
c z e  n ie  s tr a jk u ją c y  d o w ie d z ia w s z y  s ię ,  
ie  w  p o c ią g u  z a ją ł m ie jsc e  d e p u to w a n y , 
k tó r y  j e s t  z w o le n n ik ie m  r u c h u  stra jk o 
w e g o  o d m ó w ili p r o w a d z e n ia  p o c ią g u  do  
P a r y ż a . D o p ie r o  p o  20 m in u to w y c h  p e r 
tr a k ta c ja c h  z  z a r z ą d e m  z d e c y d o w a li  s ię  
r u s z y ć .

nych do Polski, postępuje bardzo spra
wnie.

Następnie odbyła sią w generalnej 
delegaturze kilkugodzinna konferencja z 
gaueralnym komisarzem przy udziale wszy
stkich delegatów. Konferencja d o ty czy ła  
prac przygotowawczych d o ofcrad nad kon
wencją polsko-gdańską, której zawarcie zo
stanie przyśpieszone.

Polsko-nistnieckie rokowania w Paryżu.
BERLlfJ, 18 maja (PAT) Biuro Wol

fa donesi: Od pełowy kwietnia toczą się 
w Paryżu polsko-niemiecki» rokowania. 
Pusktem wyjścia jest zawarty dnia 29 
etpem is p*i»k*>iiiemiecki układ, na mo
cy którego Nieaacy zobewiązały się drogą 
osobnej umowy uregulować niektóre kwe- 
stje. Chwfzi ta głównie o gwarancję Nie
miec T.n wydane w czasie okupacji bilety 
markowe o przywidzianą w traktacie pokojo- 
wem restytucją maszyn i nraądzeń fabrycz
nych, oraz przyjęcie przez Polskę niektó
rych nméw z dziedziny administracji i 
ustalenia zasad, wedle których ma nastą
pić wypłata pentff urzędniczych.

P.ace nad tymi sprawami w podko
misjach, postąpiły ju t  tak dalece, i e  doj
rzały ja ł  do obrad nad plenum delegacji. 
Delegacja niemiecka zajmowała od ?ame- 
go peoę& ii  stiMwisko, 28 równocześnie 
z terni sprawawi irnsi te ł  usstąpłć uregu- 
Uwaaie kwestji komunikacji z Prusami 
wsebedaimi, tu<zi*t zaboepieczenie okre-

¿lonych w traktacie pokojowym praw miesz
kańców, którzy mogą przyjąć obywatel
stwo polskie lub niemieckie.

Do tej chwili Polska nie okazała go
towości do wszczęcia rokowań, nad temi 
nader wainemi dla Niemiec sprawami. 
Jest jednakie nadzieja, źe obrady takźa i 
nad tymi sprawami będą niebawem pod
jęte i zostaną załatwiono wspólnie z inne- 
mi kwestjami.

Zjazd wojewodów.
WARSZAWA. 19 maja (PAT). Wy

dział prasowy ministerstwa spraw wew
nętrznych komunikuje: W dniach od 16 
do 19 b. m. odbył się w Warszawie Zjazd 
wojewodów pięciu województw byłego za
boru rosyjskiego. W. dniu 16 obradom 
pzewodniczył minister spraw wewnętrznych. 
Wojewodowie złożyli sprawozdania z orga
nizacji Urzędów wojewódzkich, oraz z ogól
nej sytuacji.

Sprawozdania wykazały duży postęp 
w organizacji Urzędów wo ewódzkich, oraz 
w przedmiocie bezpieczeństwa publiczne
go. Omawiano również działalność Rad 
wojewódzkich, których organizacja zblita 
się ku końcowi, ewentualnie sprawę po
ciągnięcia Rid do intensywnej pracy w 
w zakresie polubownego sądownictwa po
wiatowego, oraz współdziałania Rad wo
jewódzkich w opracowaniu projektu nowe
go podziału terytorialnego państwa.

„Rodowici" Rusini w wojsku ruskiera.
L W Ó W  19 m aja . Z e s p is u  o ficeró w  

w o js k  r u sk ic h , in te r n o w a n y c h  n a  J a ło w 
cu , w y jm u je m y  k ilk a n a ś c ie  n a z w isk ,  
ś w ia d c z ą c y c h , ja k  n a si „ n a se r d e c z n ie js i"  
z a s i la l i  s z e r e g i r u sk ie  do w a lk i p r z e c iw  
nam :

M ojżesz  A p retich , por. L e o p o ld  D e m -  
b itz e r , Iz a a k  K atz , H erm an  M eller , Her-; 
m an  U n gar, P ra n e  S ch m illo r , a ta m a n  
K arl S c h lo s s e r , a tam . A lfo n s  E r ie , a tam . 
W ilh e lm  Ł o b k o w itz , a ta m . F e r d y n a n d  
L a n g , por. K arl A rio . sj

Ł ad n i to  R u sin  11

1
A u s t r ia c c y  jeńcy w o j s k o w i . -/■

WiEDEN, 19 maja. (PAT) Radjo. Na 
dzlsiejszem posiedzeniu Zgromadzenia na
rodowego p. Schupfer, referent komisji dla 
spraw jeńców wojennych, idał sprawę o 
oba-cayn stanie jeńców wojenoych. Pod
niósł on wielką doniosłość umów, zawar
tych z zastępcami Rosji sowleckisj w Ber
linie i oświadczył, źe skutkiem polskiej

ofensywy zostało uwolnionych z niewoH 
około 25 tys. jeńców wojennych b. Austro* 
Węgier.

Obszarnicy i wielki przemysł zwyciężył 
w Austrji.

WIEDEŃ, 19 maja. (PAT). Radjo. 
W. B. K. donosi, że przy wyborach do 
parlam entu  wiedeńskiego zwyciężył« 
partja  rządowa, popiera jąca  interesy 
wielkiego przemysłu i pos iadacz;  ziem
skich.

UlłiadomośGi telegraficzne.
S ta te k  z m a te r ja łe m  w o je n n y m  d la  

P o ls k i  n ie  m ó g ł w y p ły n ą ć  z p o rtu  lo n 
d y ń s k ie g o , a lb o w ie m  r o b o tn ic y  n ie  do
p u ś c i l i  u o  z a o p a tr z e n ia  go  n a  d r o g ę  w 
w ę g ie l .  S ta te k  b y ł z a ła d o w a n y  am u n i
cją , a rm a ta m i i  a er o p la n a m i.

*
D z ie n n ik i lo n d y ń s k ie  z a w ie r a ją  w iar  

d o m o ść , że  s o c ja l i s ty c z n y  p o ch ó d  w  dn. 
1  m aja  z b o c z y ł  z  d ro g i, k tó rą  m ia ł s ię  
p o su w a ć , a ż e b y  d e m o n s tr o w a ć  p rze d  le -  
g a c ją  p o lsk ą , g d z ie  w z n o szo n o  o k rzy k i:  
„ P r e c z  z P o ls k ą “, „ N ie c h  ż y je  R o sja  so 
w ie c k a “.

«
Angielska partja pracy postanowiła 

rozpocząć kampanj; przeciwko Lloyd Ge* 
orge'owi.

*
Angielska delegacja robotnicza przy

była do Petersburga.
* I

Z Budapesztu donoszą, źe utworzono 
tam nowy gabinet, pod przewodnictwem 
hr. Telery. .

*
Bonar Law, odpowiadając na inter

pelację w Izbie gmin oświadczył, t e  so
jusznicy nie dcsUrczą ani sił zbrojnych, 
ani materjałów armji polskiej.

W i a d o m o i o l  g i « i d o « e .
18 m aja  1 U20 r.

R u b lo  c a r sk ie  a 100 248— 241— 24«  
R u b le  d u m sk ie  a  1000 04— 53— 53.2*  
F ra n k i fran o . 13 .05— 13 .50— 13.5®
F u n ty  706— 792.50
D o la r y  S tan . Z jcdn . 190.50— 191.50

— 19*
M arki n ie m ie c k ie  o  100 4 3 0 — 421— 422

O G Ł O S Z E N I E .
M a g is tr a t  m . Ł o d z i n in ie jszy m . o g !a s z a  k o n k u r s  n a  w a k u ją c e  z p o c z ą t 

k iem  rok u  iiakebiego i a 20/2 l  s ta n o w isk a . K IE R O W N IK A  i n a u c z y c ie l i  G -kla- 
s e w a i s e k o ły  handlowej m iej9ki<y (polonistę, raatom atyk a., p r z y r o d n ik a , n a -  
u w / r i e l i :  ra lig ji, n ie m ie c k ie g o , a r y tm e ty k i h a n d lo w ej i b u c n a lte r j i ,  f iz y k i  i 
ek em ji, ś p ie w u  i g im n a s ty k i) ,  o ra z  na s ta n o w is k a  n a u c z y c ie l i  m a te m a ty k i i 
p r z y r o d y  w  g im n a iju m  m ie j s k i« « .  .

R sfr e k ta n c i n a  p o w y ż s z e  p r o w e n i s ą  o sk ła d a n io  o fe r t  z  d o łą c z e n ie m  
u w ie r z y te ln io n y c h  o d p isó w  ś w ia d e c tw  s z k o ln y c h  i ż y c io r j s ó w  n a jp ó źn iej do  
lin ia  15 c z e r w c a  1920 r. w  W y d z ia le  S a k o ln ic tw a  M a g is tr a tu  m . Ł o d z i, u lic a  
P ir a m o w ic z a  N r. 3 , I  p ię tr o  w  g o d z in a c h  od  1 -ej do 3 -ej p o  p o ł.

m .  Ł o d z i .
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Binro leciiniczno-Randlouje
inż. 0 .  Kalwaryjski”
VI i m  z w ą  A W I L D A  3 1 .  Teł- 2 ) 2 - 9 2 .

Wtesua walc.wnia i odlewają ‘metali
p o lec a  e.tw33a n i  daty  'w ybór 1 2 6 )— 8

Blsdi I ina iW w cu  I Riiedzltntycli 
u b  tów*m L'TTj i n i s d z l u e ,  ssie i Izc la w a n e -

i s ^ a n e smZ aeT&Li.

1!

Ogłoszenie.
Posiadacze karty żywnościowej o- 

kresu .1 2 1 “ (maj) uprawnieni są do na
bycia:

funta mąki pszennej amerykańskiej na 
odcinek Nr. 8.
funta pieczywa pszennego na odcinek 
Nr. 18.

H m G I S T R A T

Koml ei Rozdziału Chleba I MnHl.
Łódź. d a l i  18 m aj»  1820 r.

! » VII“S kl. Cioinazjum Huoianisiycznsm z łaciną

Heleny Miklaszewskiej
w  < Ł O D Z f, S e e n k ł s w S c z a  6 ? ,

e g z a m in y  WBtępne o d b ę d ą  s ię  dn. 26, 27 i 28 
m a j a  b. r . o g o d z in ie  3 i pół po po łu d n iu .

1474—2

i ruku  „Dziennikakura płibllwBay na jowierae?»»
Zarza.iu m. Łedan*. .

R efiekU da«i »eeihAą n a d s y ła ć  n a jd a le j  d o  d n ia  
i  c z e r w c a  1024 se k n  »ftertrj w  a a m k id ę ty c b  k o p e r 
ta c h  d̂ > P íe « atrc&t, f l x o  W d jtuáC i N r. 1 ,  
R ector, g i& io  t a i  m e^ n a  Z M Ż ęcm ó w a o d liin a ch  od  
10 - ej do l t - e j  w  p e ł .  bliiiiwy«?łi w y ja ś n ie ń  o w a -  
ru n k a eh  konk»rvM .

MAGISTRAT.

O O r Ł O S K E m E .
D la  u r z ą d z e n ia  p iek a r n i m ie jsk ie j  p o sz u k u je  

s ię  o d p o w ie d n ie g o  p o m ie s z c z e n ia  z 6 iz b  lu b  j e 
d n eg o  w ię k s z e g o  p a rtero w eg o , lo k a lu  fa b r y c z n e g o ,  
d a ją c eg o  s ię  o d p o w ie e n io  p o d z ie lić ,  o łą c zn e j p o -  
w e r z c h n i p o sa d z k i co  n a jm n iej 500 m etró w  k w .

P o s ia d a c z e  ta k ic h  lo k a li zechcą z ło ż y ć  o fe r 
t y  n a  d z ie r ż a w ę  lu b  sp r z e d a ż  p o s ia d ło ś c i  w W y 
d z ia le  B u d o w n ic tw a  M a g is tr a tu  m. Ł o d zi, n a jd a 
lej d o  d n ia  l  c z e r w c a  1920 rok u .

KSA G iSTR A T.
Wydzlaf B a ^ e n n ie tw A  

aHBBSK33Bnaa w i r i 1 u—  iin 'm m u n  i "-r- n u m *  4 i « m b«

Ogłoszenia drobna.
P ó tro lc z y k  J a n  zag u b ił - paax- 

p o t ł  l  Icialo^kl, w ydany w  
Łodił.__________________ 14S9—8
A a  I I  Kapuje-»«ie-• f r d .  ty  harak ttlo -
we, fo k o w e  o ra z  r ó ln e  fu tra  
tnęikia* P łącę  n i j  lip a z #  ceny 
G rossm an. P io trk o w sk a  24. 131924

C zech K ozalja  zag u b iła  p aszp o rt 
polaki, y y d a f iy  w Lodzi. — 3

G runtim an A brum  ja g u b lt  kwit 
Lancy|ny Xi 20971 na mk. 50

Zglrróka 5q_____________ 1137—
o iąsze iyk  P io tr  u g n b l l  pasz- 
nort IłltiniecSrt, vrd«nv w

S3

Wyoay/ca: Ż n ' i u .v,y .N. X  &  w Łodzi:

po rt 
Łod rl.
~ w ~

w yd«ny
14OT-3

(ti/ioiiiski Włudy«ław 
■'A. p a szp o rt »feniiockl, 
■w Ł odzi.

zagub tt
w ydany
1 4 5 9 -8

U ^ n 4 in ic iu  M arja zag ub iła  pa.i- 
p o rt n iem ieck i, w y d an y  w  

I.sdzl._____________________ 1433—9
F ra n c isze k — 

« «  » j u b U  p M ip o r t  n lc a i ie c k l  
w y d a n y  tt  Ło<liU _______1481-3

łil»r KoSIiainclu za^uhlta  lcg i- 
ty m ac ję  ch leb o w ą , w ydaną  

a a  t rz y  »'toby.
t e M a t i . r z  c o  e o i T ^ K u ł ; , kto- 
Kunl t j  w «w olm  czaale  idę agło- 
•ił, p ro sz o u j o p o n o w n e  z a ło s te -  
n is  a l f  d*  b iu ra  „C eram ika* 
P io trk o w u k a  121._________H i 5 - g

P e a z n k u j;  zajęcia  biurow ego ~ói 
i  do  8-e j w loozorem  lub  kon

dycji n a  m. czerw iec, Z najom e*}  
obo y ch  języków . O fe rty  p r o s z ą  
n a d sy łać  do  red ak c ji .P rac y *  d la  
e k a z ic if tl ' kw itu  .Mi 885. 1 4 7 5 -1

F a p i e r ,
zuZyte ^ aze iy , ty 
godniki, k o p ia ty , 

M g iłtra to ry , k a l^ ^ i buchaltei;» jn* , 
s ta re  kolekcje, tok tu ry , kapują^ 
S lsn k le w lc z a  20— 16, p raw a  ofi
cyna l i  w e jśc ie  p a rte r. Ió79—4

R u o o lf  Kzorowlcz zag u b ił do- 
w ód o so b isty , w y d an y  w 

Ł o d z i, S le n k ie w lrra  .09. 1437—3

R om uald  R .m k iew ic z  zagubli 
leg ity m ację  w ęglow ą, >'rzę-

d»aln)ana 90._____________ 14S0— 1
iKSLławiń.ka W croa.Ka z g u b iła  

p a sz p o rt n iem ieck i, wyd&ny
Ł odzi. 1 5 7 9 -8

U i z ą d ie n ie  sk le p o w a  do  sp rze 
d an ia . Szczegółów  udzieli 

w łaśc ic ie lk a  d o s iu  p rz y  W óiczań- 
ł k i . i  78.__________________ U 7 4 — 1

■ 6i  p a ro k o n n y  do sp rz ed a n ia  
w  d o b iy m  s ta n ie , «1. K ątna 

&  56 u a tró fa . 14H5-3
p a j ą c z k a  W ła d y s ła w a  zag u b iła  

i»aŁiport lu o rrJcck i, w y d an y  
w P ab jan icaoh .
"S ^agozda W ładysław a zag u b iła  

p a sz p o rt n iem ieck i, w y d a n y  
w Łodzi.__________________ 1 1 3 4 - 3

Z d z ia rsk a  Józefa z ag u b iła  legi
ty m ac ję  c h leb o w ą , w y d a m  

n a  .dw ie  o*oby. 1478— 1
Jiecjo relc  F ran c iszek  zagub ił 

leg itym ację  ch lebow ą, w y
dany w  o k r ę ju ,  R ji  tk o w ik a  8.

1'loc^ono w drukarni „Praca“ Przejazd 8. Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKIEWICZ


